	Zapraszam do wspólnej zabawy 

	


Karta pracy numer 8
Zwierzęta, które lubią noc.

	Zapraszam do wspólnych ćwiczeń oddechowych. 

	
Zabierz piórko lub balon i dmuchaj na nie z różnym natężeniem tak, aby balon lub piórko utrzymywało się w powietrzu, jeżeli nie masz w domu tych przedmiotów to możesz do tego ćwiczenia wykorzystać wiatraczek wtedy ma on kręcić się tak jak na wietrze.




	Zachęcam abyście Państwo porozmawiali z dzieckiem na temat  trybu życia tych zwierząt 
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Bawimy się plasteliną 

	Zabawa plastyczno -techniczna pt „Puchata sowa”
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 (
Pokoloruj sowę kredkami pastelowymi lub innymi jakie masz w domu, a skrzydła sowy wyklej plasteliną i wydrap patykiem na nich piórka  
)

	Zabawa w sylaby 

	
Podczas wspólnej zabawy możecie Państwo z dzieckiem dzielić proste wyrazy na sylaby z jednoczesnym klaskaniem.

Przykładowe wyrazy mały, duży, mama, tata, biały, pogoda, wiosna, słońce, gwiazdy, wiatr itp.

Możecie Państwo wymyślać własne wyrazy w zależności od umiejętności dziecka.


 (
Zapraszam do utrwalania poznanej piosenki „Słonko idzie spać”- muzyka karta numer 7 
)





 (
Poczytaj mi mamo poczytaj mi tato
)
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Jeż i sztoki
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	Moi drodzy 4 kwietnia w sobotę obchodzimy             Dzień marchewki. W tym roku wyjątkowo nie obchodzimy go w przedszkolu, jednak możecie wspólnie z całą rodziną obchodzić go w domu. Proponuje abyście w tym dni upiekli wspólnie z rodzicami ciasto marchewkowe. Ja piekę je często     i w sobotę również je upiekę .

	Przepis na ciasto



Składniki:
· 1,5 szklanki startej marchewki (ok.3-4 marchewki)
· 1,5 szklanki mąki
· 4 jajka
· 1 szklanka oleju
· 1 szklanka cukru
· 1 łyżeczka proszku do pieczenia
· 1 płaska łyżeczka sody
· 1 łyżeczka cynamonu
· 1 łyżeczka przyprawy do piernika (można pominąć)
· 1 łyżka cukru wanilinowego
· 1 szklanka pokrojonych orzechów włoskich
· pół łyżeczki soli
Czynności przygotowawcze: Marchewkę trzemy na tarce o drobnych oczkach. Orzechy włoskie kroimy lub łamiemy na małe kawałki. Piekarnik nastawiamy na 180°C i zabieramy się za ciacho. Jajka ubijamy mikserem z cukrem i cukrem wanilinowym przez ok. 3 minuty. Zaczynamy powoli dolewać olej – ciasto w trakcie mieszania wchłonie cały. Ciągle ubijając, stopniowo dodajemy mąkę wymieszaną z solą, proszkiem i sodą. Ciasto powinno być gęste. Dodajemy cynamon oraz ewentualnie przyprawę do piernika. Na końcu wsypujemy odciśniętą marchewkę i orzechy, i mieszamy ostatni raz. Formę (najlepiej tortownicę o śr. 26cm, może być z kominem) natłuszczamy lub wykładamy papierem do pieczenia. Wlewamy ciasto i pieczemy je ok. 45-55 min. (najlepiej sprawdzać patyczkiem).

Ciasto marchewkowe podajemy posypane cukrem pudrem (ja takie najbardziej lubię) lub posmarowane polewą:
Polewa:
· 100 g kremowego, słonego serka (np. Philadelphia, Ostrovia, Almette)
· 3-4 łyżeczki miodu (lub ok. 5 łyżek cukru pudru)
· 2 łyżki masła
Masło ucieramy  za pomocą miksera lub ręcznie. Dodajemy po łyżeczce serka, aż do wykończenia. Dosładzamy miodem lub ewentualnie cukrem pudrem. Masą smarujemy wierzch zimnego ciasta i schładzamy w lodówce. Jeśli ciasto chcemy dodatkowo przełożyć masą – podwajamy ilość składników polewy. Ciasto marchewkowe przekrawamy wtedy na pół i cienko smarujemy.
 (
Miłego dnia 
Renata Urbaniak
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JEZ 1SZCZOTKI

1. Pewnego dnia, a bylo to chyba w zeszly wtorek, Jez Kolczatek wybierat si¢ na urodziny

swojego przyjaciela Zajaczka. Mial dla niego w prezencie pyszna, pachnaca marchewke.

Przed wyjsciem zapakowat prezent, umyl raczki i spojrzat w lusterko.

Czy ja tak wygladam? Niestety kolce sterczaly na wszystkie strony najezone zupelnie
na jeza.

Muszg si¢ porzadnie uczesa¢ — pomyslal Jez, ale poniewaz nie miat szczotki do
czesania jezowych koleéw, po drodze postanowit wstapi¢ do sklepu.

2. W sklepie na potkach staly rézne szczotki i szczoteczki, mate i duze. I kazda cheiata zeby
to whasnie ja wybrat Jez. Pierwsza szczotka z niebieska raczka zawolata:

Moja raczke wez do raczki,
uczeszemy tobie loczki,
umiem czesa¢ warkoczyki,

i czupryny i kosmyki.

Do lusterka Jezu zerkaj,

Ja uczeszg cig!

Jez przyjrzat si¢ uwaznie i pokrecit glowa:

Jeste$ bardzo fadna i taka migciutka , ale ty umiesz czesaé dzieci. Nie jestes szczotka
dla jeza. Wtedy odezwata si¢ z kata wigksza szczotka na dhgiej nodze i zaczela
pomrukiwag.
Szuru — buru po podiodze,
chodzg tak na jednej nodze,
od kata do kata,
wszystko posprzatam.
Jestes szczotka do zamiatania, nie bedg si¢ przeciez toba czesat — zasmiat si¢ Jez.

3. Na pétce staly kolorowe szczoteczki w kubeczku, krecily si¢ i wiercily wolajac Jeza:

My nikogo nie khujemy,
tylko zgby szorujemy,
to bardzo zdrowo,
Ppastg migtowa,
codziennie zg¢by my¢!
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To prawda, trzeba codziennie my¢ zgby, ale ja mam juz swoja szczoteczke — mruknat
Jez.

A moze ja ci si¢ przydam? — pisnela kolejna szczotka:

Jestem malutka, mieszkam w lazience,

szoruj¢ dzieciom brudne rece,

wszystkie paluszki i brudne nézki,

szorujg raz i dwa.

Nie, nie ty tez nie jeste$ mi potrzebna, rece juz umylem, uprzejmie odpowiedziat Jez i
wzigt szczotke z czerwong raczka.

A ja jestem szczotka — zmiotka,

zmiatam wszystko to, co spotkam.

Papierki i kurz zamiotg i juz.

4. Dzigkuje bardzo, nie moge si¢ toba uczesa¢ odparl Jez i rozgladat si¢ po sklepowych

potkach. Czyzby nie bylo nigdzie szczotki do jezowych kolcow? I wtedy zobaczyl jeszcze
jedna bardzo $mieszna, okragla szczotke na diugim druciku.

A ty, kto ty jeste$? — spytal, ogladajac ja ze wszystkich stron.
Pozytek ze mnie wielki,

Czyszczg wszystkie butelki,

W kazdej butelce,

szyjke i brzuszek,

wyczysci¢ musze.

Bardzo mi si¢ podobasz, ale tez nie potrafisz mnie uczesa¢.

I tak Jez Kolczatek nie znalazt dla siebie zadnej szczotki i poszed! na urodziny Zajaczka

uczesany po prostu na jeza.

Od tej pory kazdy Jez,
chyba o tym dobrze wiesz,
uczesany jest na jeza,

i fryzury swojej weale,
zmieniaé nie zamierza.
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